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.. ' "- .... . Legalizacja 

bezprawia 
Większość Rady Bezpieczeństwa z 

mocarstwami kolonialnymi na . czele, 
zatwierdziła projekt odstąpienia Ho· 
landil przez Republikę Indonezyjską 
znacznej części swego terytorium w 
wyniku ultimatum, skier-owanego przez 
rząd holenderski do Republiki lndone· 
zyjsklej. 

żądanie holenderskie poparte zosta· 
ło przez komisję ONZ, złożoną i. przed 
stawiciell Stanów Zjednoczonych, Bel· ------·---„--„,--·-------------------------------------:

1
:-------R gii i Australii - 7 głosami przy 4 po· 

ROK Ili hODż, WTOREK 2 MARCA 1948 ROKU. Nr 61 1715) wstrzymujących się (ZSRR, Ukraina. 
J{olumbia i Syria). Poza tym Rada Bez 
pieczeństwa uchwaliła rezolucję kana· 
dyJską, która aprobuje działalność ko· 
misji mediacyjnej, wysłanej przez ONZ 
do Indonezji i domaga się, aby komisja 
okazała pomoc przy realiza<;ji tzw. 
umowy z Renille. 

• 

i at poprzez· rzwi-
Rada Bezpieczeństwa przyjęła takie 

9 głosami przy 2 wstrzymujących się 
(Związek Radziecki I Ukraina) rezolu· 
cję wniesioną przez · Chiny, która doma 
ga się. by komisja mediacyjna ONZ 
opracowywała ł przedkładała Radzie 
Bezpieczeństwa w krótkich odstępach 
czasu, sprawozdania o sytuacji w za· 
chodniej części Jawy, gdzie stworzony 
został przez Holendrów marionetkowy 
rząd indonezyjski. 

co - dzieie, się na konłerencii londyńskiei 
Blok antydemokratyczny z Niemcami w roli głównej 

Cele konferencji trzech mocarstw od 
bywającej się w Londynie są zupełnie 
jasne. Wprawdzie Anglia, , Francja i A­
meryka usiłują ukryć swoje właściwe 
zamiary ,a prasa ich zarzuca na te spra­
wy mglistą zasłonę „odbudowy gospo· 
darczej" i ·„zespolenia demokracji za· 
chodnlch", trudno jest ukryć prawdę 
przed opinią publiczną. Ministrowie 
spraw zagranicznych Francji I Anglii ro­
zesłali zaproszenia na konferencję 16 
państw w sprawie planu Marshalla i z gó 
ry uprzedzają, że posiedzenia tej kon­
ferencji będą miały „uroczysty charak­
ter". Brytyjskie Trade Uniony śpieszą z 
:zorganizowaniem swojej rozbijackiej 
konferencji związków zawodowych 
państw zainteresowanych planem Mar­
shalla, W Imię tego Jednego planu od· 
bywa się szereg rozmaitych konferen­
cJf maf ących JEDEN CEL na względzie -
poparcie imperialistycznych planów Sta 
nów Zjednoczonych. 

Związek Radziecki wyraźnie oświad- Konferencja londyńska toc się przy 
czył, że nie uzna powziętych w Londy- drzwiach zamkniętych. żadne jednak 
nie decyZjl jednostronnych w sprawie „zamknięte drzwi" ani dymne zasłony 
t:;emiec. Identyczny jest sens deklara· 
cji trzech ministrów Polski, Czechosło- nie ukryją właściwych planów mocarstw 
wacji i lu~osławii, . podpisanej w Pra- zachodnich, planów imperialistycznych 
dze. I ekspansjonistycznych. 
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Truman ma nikle szanse 
w wyborach na prezydenta Mimo swej chytroścJ, 

popełnił wiele błędów 
Londyński „Times" twierdzi, że szan- Truman €głosił projelhy ustaw znoszą­

se Trumana na ponowny wybór na pre- cych dyskryminacje rasowe stosowane 
zydenta Stanów Zjednoczonych w ciągu wobec Murzynów. To posunięcie zra­
ostatnich 2 lat bardzo spadły. Truman ziło do nieio stany południowe, gdzie 
popełnił szereg błędów taktycznych. nastroje antymurzyńskie są bardzo sil­
Ogromnie zaszkQdził mu rozłam w par· 
tii demokratycznej, który .doprowadził ne i ustawy_ rasowe ściśle przestrzega-
do powstania trzeciej partii, popierają- ne. , , 
cej kandydaturę Wallace'a. W ten sposob Truman znalazł s_1ę po-

Usiłując przeciwstawić się rosnącym I bodku między dwoma skłóconymi od­
wpływom Wallace'a i jego stronników łamami swej partii. 

w fi 

SofuUs sroży się 
Dopinru:e go natron · am-erykańskl 

W Atenach aresztowano 60 maryna­
rzy i podoficerów marynarki greckiej, 
oskarżonych o przygotowania do opano­
wania swoich jednostek morskich i prze 
kazanie ich wraz z uzbrojeniem na usłu 
gi armii demokratycznej. Staną oni 
przed sądem wojennym. 

W Atenach dokonano ponownie licz­
nych aresztowań wśród osób podejrza· 
nych o lewicowe przekonania. . . . -

Pisma greckie donoszą, że na ostat­
nim posiedzeniu rady wojskowej nowy 
szef amerykańskiej misji wojskowej za­
żądał rozstrzeliwania na miejscu wszy­
stkich wziętych do niewoli partyzan­
tów. 

W. I k • L. h • Nic nie pomogą 
1e · 1 1c w1arz pr~y pracy :!~~~:gi~'!~i'·:.~~~~::!·;:~~lls 

Gen. Mac Arthur . „ubił interes„ z Japo n ~ ą. - Storpedo- skrytykował stanowisko mocarstw za· 
· ł I kl f k · chotlnich wobec ostatnich wypadków w W3D '8 przysz ego fi 3 U PO OJOWego Czechosłowacji. ZiHiacus zwrócił uwag~ 

· Głóy.rna kwatera gen. Mac Arthura w wysp. Japonia zrzeka się swego ml.enla na Ingerencję tych mocarstw w sprawy 
Tokio zawarła porozumienie z. rządem znajdującego się w Ameryce Łacińskiej. polityczne, gospodarcze, a 'nawet wojsko 
japońskim w sprawie zabezpieczenia in Wzamian za te „ustępstwa'' Stany we nfoktórych państw. 
teresów amerykańskich w Japonii, wo· Zjednoczone podjęły się bronić p,rzemy· Czechosłowacja nie poddała się presji 
bee zbliżających się rokowań w sprawie mo:carstw. Finansowe represje zastoso-
traktatu pokojowego. Na mocy tego po- słu japońskiego na konferencji pokojo- wane wobec nowego rządu czechosło-
rozumienia, Stany Zjednoczone otrzymu wej oraz n}e ~opuścić do nałożenia na wackiego przez Stany Zjednoczone nie 

m111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 ją w dzierżawę wyspę Riu·Kiu na prze Japonię znacznych odszkodowań wojen· przeszkodzą Czechom i Słowakom w od 
ciąg 60 lat , ora1 bazy na szeregu innych nych. . • budowle ich kraju. 

Wszystkie te machinacje mają za za· 
danie sztucznie podnieść znaczenie 
planu Marshalla f odwieść uwagę euro· 
pejskiej opinii publicznej od rozmów 
prowadzonych w Londynie przez trzy 
mocarstwa. Mimo to właściwy sens roz­
mów londyńsklch wychodzi na jaw. Ro· 
zmowy te prowadzą do utworzenia pod 
kierownictwem · Stanów Zjednoczonych 
bloku wojskowo - politycznego, nasta­
wionego swym ostrzem przeciw demo­
kracjom środkowe) I wschodniej Euro­
py. W rachubę przy tych planach wcho· 
dzl odbudowa Niemiec zachodnich, któ­
re stać się mają główną bazą prz~mysło 
wo • wojenną zachodniego bloku. 
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Dostanie dolary od Departamentu Stanu Attlee „nie słyszy" 

pa~=k~c1i::dd~~ ~~p;of~~:n~~ó~e~~~= co m o' WI. :I trze z' w.. A n g 11· c·y 
:n:::~:~~!~=:?~;J; " 
~kańskiego charge d'affaires w Ma?~- Jesl zbawienna droga dla Wielkie1· Brytanii lecz 
cie, iz departament stanu ·USA zm1emł b • · , 1 
swoje nastawienie wobec obecnego rzą- ' trze a na n1q wkroczyc 
du w Hiszpanii. · 

Radio włoskie 
un:eruchomione przez straik 

We Włoszech wybuchł strajk pracow­
ników technicznych radia, domagają­
cych się podwyżki poborów. Wszystkie 
włoskie rozgłośnie radiowe są od 2 dni 
nieczynne. · 

Grupa S posłów do parlamentu bry· Poseł Zilliacus mówiąc o dwóch tros- Labourzystowska Anglia może nawlą 
tyjskiego, którzy z posłem so~jalisty- kach gnębiących obecnie naród brytyj- zać takie stosunki przyjaźni z innymi 
cznym Zilliacusem na czele zwiedzili ski: kryzys gospodarczy i strach przed krajami socjalistycznymi dlatego, że 
zeszłą jesienią Związek Radziecki i kra wojną, podkreślił na wstępie swego prze Partia Pracy powstała z brytyjskiej kla 
je Europy Wschodniej, prowadzi kam- mówienia, · Że żadna z tych trosk nie mo sy robotniczej i połączona jest wspólny­
panię propagandową, celem której jest że być usunięta bez nawiązania peł- mi więzami z robotnikami Europy. 
uzyskanie mocnego poparcia społeczeń- nych stosunków przyjaźni i współpracif Europejska klasa robotnicza nie cnce 
stwa brytyjskiego dla polityki rozwoju gospodarczej -z krajami Europy wschod dyktować robotnikom brytyjskim w ja­
stosunków handlowych z tymi krajami, niej i Związkiem Radzieckim. Plan Mar ki sposób mają się rządzić u siebie w 
jak równ1eż uświadomienie opinii pu- shalla nie umożliwi Europie zachodniej kraju. Również brytyjska Partia Praey 
hlicznej, że warunkiem koniecznym dla stanięcia na własnych nogach i prowa- winna · respektować prawo robotnikńw f rau Goerina rozwinięcia pełnych stosunków handlo- dzenia własnej polityki światowej, do- europejskich do rozwiązania swych 

• ~ wych z państwami o planowej gospodar póki brytyjski rząd Partii Pracy nie własnych spraw u siebie w kraju na 
stame w marcu przed sądem ce jest istnienie przyjaznych stosunków skoordynuje swojej gospodarki plano- swój własny sposób i obierania sobie ta-

bonoszą z Londy nu, że do końca mar politycznych. wej z planami gospodarczymi innych kich przywódców, jakich uważają za ocl 
ca ~ędzie sporządzony akt oskarżenia W ramach tej kampanii odbył się w krajów socjalistycznego · planowania. powiednich. 
przeciwko Emmie Goering. I niedzielę w fabrycz:1YU: c~ntrum prz~- Pełne stosunki handlowe między kraja- Tylko na tej drodze - zakończył Zil-

Stanie ona przed sądem denazy fika- mysłowym Leeds w1elk1 wiec, na kto- mi o gospodarce planowej są możliwe liacus leży demokracja i wolność poli­
cyjnym za należenie do partii hitlerow- rym przemawiali posłowie Zilliacus, jedynie przy utrzymaniu jednoczesnych 1 tyczna dla Europy, chleb dla ludności 
skiej„ -~-. Geoffrey Bing i George 'Ihomas. stosunków przyjaźni politycznej. brytyjskiej i pokój dla świata. 

• 



• 
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Warszawa w oc:zacb łodzianina 

· śmiechni(:·ci · i za · owoleni 
są ·mieszkańcy odbudowującej się stolicy. - ,,Skrz__ynki uczciwościu w tramwaj.ach zdały 

egzamin. - Warszawiacy cieszą s'ę z życia i nie narzekaią na · „złe czasyu 
Przyjechawszy przed kliku dniami do 

Warszawy - trafiłem na dwie inowa­
cje. Pierwszą było ustawienie w „new­
ralgicznym" punkcie stolicy,. na rogu 
Marszałkowskiej i Al. Sikorskiego (daw. 
Al. Jerozolimskie), budki, z której mili­
cjant przy pomocy mikrofonu reguluje 
ruch uliczny, drugą - zainstalowanie w 
tramwajach miejskich „skrzynek uczci­
wości". 

Obie !nowacje przyjęły si~ bardzo 
szybko. Publiczność · warszawska oka­
tała się zdyscyplinowaną I.„ uczciwą. 

*** 

- Panie konduktorze, proszę ml po- stoi, mimo że przecież za kilka minut I nin, który pobędzie kilka dni w Warsza3 

dać gazetę! nadejdzie następny, mniej przepełnio- wie, wraca do Łodzi radykalnie :imle· 
Pieniądze wędrują ponad głpwami pa ny tramwaj, którym bez żadnych prze- niony: „przepełnione" ·tramwaje łódz"' 

sażerów i po chwili kolejarz trzyrmi już szkód będziemy mogli dotrzeć do cetu. ,·kie są drań szczytem luksusu i wygody ..• 
w ręku dziennik. Warszawiacy nie · denerwują się. - *** 
Młody mężczyzna w studenckiej czap WARS.ZAW~ACY NIE KLNĄ, NIE .ZŁORIE-

1 
Będąc w Warszawie odwledziJem sze 

ce również jest w kłopocie. Chce ku- CZ_Ą 1 .z mewzruszo~ym spo~oJem cz
1
.e- reg urzędów 1 inst'ftucji. Duszą sJę one 

pić gazet~, lecz nie ma drobnych. I w kaJą mera.z po dwie g~dziny, zan m po prostu z powodu braku miefsca. 
t~rm wypadku konduktor pomaga, zmie- dostaną. si~ "do tramwa,u, autobusu, Przeważnie biura mieszczą się w loka· 
nlafąc pieniądze. Student ostentacyjnie czy „tra1_lus1a . . .lach mieszkalnych. w jednym nlewiel· 
wsuwa trzy pojedyńcze złotówki do lej _Kolejki .na przystankach są w Wars"Za kim pokoiku siedzi czesto po 5 _, 1, 0 • 
ka i dop:ero wówczas, qdy upewnił si~. ~1e zjawiskiem t~k samo normalny~, sób. Gdy wchodzi ł~teresant, nie ma 
że pieniądze są w środku, - wyjmuje rak u. nas w Ł_o~zl przed magazynam1, go gdzie i na czym posadzić. 
p1srno ze skrzynki. w kt?rych „daJą atrakc:1Jny towar. ~o Urzędnicy (a zwłaszcza urz.edn!czkł, 

Nieprzerwany potok ludzi i aut płynie Pierwszego wieczora, qdy otwortono godznue 3-ej po po~udnm, przed stacją bo tych najwięcej można spotlr:ać w sto 
ulicą. Nagłe z megafonu rozbrzmiewa skrzynki, znaleziono w nich wiele ban- a?t~busową n~p~z~c1wko hotelu .„Polo- łecznych instytucjach), nie przejmują się 
sympatyczny głos: knotów S-clo, 10-cio, a nawet 50-cio zło n~a , t~~rzy s1~ ~ilometrowy wąz !ud~- zbytnio brakiem „przestrzeni". Są u~mie 

- Uwaga, uwaga. Ruch wzdłuż Mar towyc:h. Warszawiacy w iście warszaw ki, zw1~aJ~~y się 1 ~kręcający. w me:łl- chnięci, uprzejmi, grzeczni. 
uałkowskieJ zamknięty. Przechodzimy ski sposób zamanifestowati. swoje uzna- czon~ ~losc. zygzakow. To m1eszkancy Pomyślałem sobie, że gdyby tale u nas 
na drugą stronę ulicy Mars:rałl(owsk1e}. nie dla w'prowadfonej inowacjl... Pr?g' cterphwre_ ocz?kują na swoią ~o- zastosować w niektórych urzędach not-
Pojazdy poruszają się Alejami Sikor· . ***. . leJ_kę, aby zaJąc_ miejsce w maszynie, my zageszczenia _ POKAZNA ILO~C 
sklego. , llez ~o razy, cz~kaJąc w • ł,odz1 .na kt«;a ~owie.11e. ich d_o domu. Naza,!utrz Lł)KAU MOŻNA BY ODDAC NA CELE Ml& 

Ludzie i samochody posłusznie sto- tra.mwa11 denerwu1emy się, z~ przv1e· 1 o swlc1e za1mu1ą ~wo! „posterunek na SZKANJOWE. Ałe _ cói? u nas ·tudtie 
sują się do polecenia. Tylko jakaś pan! . dz1e peł.ny i jazdę trzeba b~dz1e ~dby· 1 Pradze, ?by dostac się do pr~cy. . przyzwyczaje. ni sa do wygód xwła!'iz· 
usiłuje · nieprawidłowo przejść ptzet wać stoJ~c? A gdy wagony nabite sa Komunikacja w Warszawie Jest jesz- cza w czasie ur~edowańi·a ' 
jezdnię. Nie uszła więcej niż dwa kroki, do tego stopnia, że nie ma w-nkh dla C!e bardzo utrudniona, co w wysokim .„ · • 
gdy z megafonu ponownie rozbnmie- nas miejsca - klniemv na czym śwlat stopniu paraliżuje żyde stolicy. ł""'o-dzia **'k 
wa głos: Wiełe można by pisać o Warszawie, 

Starsza pani z brązowa torba źle U • lk• W i ą Z U • ą 'I ~·1 -::le tematów ciśnie się pod pióro. Ło· 
pr;chodzi przez ullcę. Ruch "jest zamk- nauczycie I n a ł J wsp o p;acę dzianina, który znajd?19 się w 9fo!ky, 
nlęty. Widocznie pani przyjechała z pro zaskakują przyjemnie rozmaite zJawis· 
wlncji. z L~gą Kob'et, ·RTPD, ,PCK i innym; płacówkam~ społecznymi ka. Pierwsze, co się odrazu rzuca w 

Skonfudowan:l obywatelka cofa się W Domu Kultury Milicjanta przy ul. czno~ć zwrócenia specjalnej uwagi na or:.;.,'{, - to. uśmiechnięte twarze. War-
pośpiesznie na chodnik. Nie obraża się Nawrot 27 odbyło się w ubiegłą niedzie ciężkie wa:runki inlodóeży F'kademi'c- szawlacy są zadowoleni, warstawhcy 
że nazwano ją starszą panią, ani, że w l!f ogólne zebranie nauczycielek, człon- kiej w ogóle. a dzieci nauczycielskich w cieszą się z życia, W ciągu kilkudniowa· 
ten spos.ób określono mieJsce jej za- kiń oddzjału grodzkiego Zw. Nauczy- szczególności. W tym celu postanowio- go pobyłu w stołicy, mimo, że Tf)?ma­
mles7kania. ?est zreszta r~zenną w~r- cielstwa Polskiego w Łodzi. no nawh:1zać bll.ższy kontakt z zarząda- wiałem z S?ereglem osób, nie słys:i:a­
izaw1anką, mieszka na Woli. Ze stoic- ' Kierowniczka referatu kobiecego mi społecznych Komisji · stypendial- le'll anł jednego gfosu nlm.actoVJo!~nia. 
kim spokojem wytrzymuje teraz iron!- rrzv odclzi.ale łfalzkim Z.N P„ omawia- nych, rlziałających przy wyższych uczel Nikt tu nie narzeka na „:?Je C7a-;y", -
c~~e. uwagi pr.zechodniów I gdy tylk;:> jqc.cele tego rC'feratu, wskazała na ko- niach. przeciwnie, ~ czesto spotvl<ałem się z 
mihCJant podaje zmianę ruchu - ~os- ńieczność masowego udziału nauczycie- Po dyskusji odbyły się wybory Za- tego rodzaju oświadczeniami: 
piesznie przebiega przez jeldnię I lek we wszelkirh podejmowanych p1·a· rządu Referatu Kobiecego. w skład któ - U NAS SIĘ ŻYJE CORAZ U!PIF.J. 
wsiąka w tłum. cach i akcjach. Wymagają tego zarów„ rego weszły następujące nauczycielki: W WARSZAWIE MOŻNA ŻYC! WID!IAŁ 

*** no ważne cele społeczno-narodowe i Cic•ślikowa, Sekelowa, Żabicka, Stein- PAN MIASTO PRZED DWOMA I.ATY? A 
„SAMI BIERZEMY "':""" SAMI Pł,ACIMY" og61no-1m:lzkie, jakie nanczycie1ki maią metz, Kus'i.onowicz, .Jaworska, Lutro- .JAK TERAZ WYGlfl DA? ALE TO NIC. 

- taki oto napis widnieje na „skrzyn- do spełni1lnia. jak również własne ko- sińska, Laskowska, Macińska, Napiór- PRZYJiEOZ~E PAN ZA ROK. TO W OGOtE 
kach uczciwości", w które zaopatrzono 1 rzvści materialne. kowska i Król. tuE POZNA PAN STOUCY! 
już większość tramwajów warszawskich. Postanowiono nawi~ac ściślPiszą Zwrócono się do nowowybranego za- Rozmówca w:rmownvm Qest~m wo:\l:i-
W skrzynkach są gazety. Jakiś kolejarz współpracę z Lig~ J{obiet, PCK RTPD, rządu, aby jak najszybciej zorganizo- zuje na rusztowanie. Mimo dużegn m<o· 
trzyma w ręku przygotowane trzy złote, Towarzystwem Przyjaźni Polsko-Ra- wał pralnię, cerowalnię i naprawialnię zu, na deskach uwijają s:ę rob;:itnk:1. 
ale w wagonie jest tłok i nle może 

1 

dzieckiej i innymi pl.acówkami społecz- garderoby oraz . otoczył należytą opieka Warszawa nie patrzy na nic. Wr.irsT..-itw;i 
pn:edostać się przez ciżbę ludzką. Wzy nymi na t<'rer:ie Łodzi. ( pracownię krawiecką. jaka powstała odbudowu.Je s!e, Wa•szawa ror"'-'' i 
wa konduk1orn na pomoc. . W toku dyskusji wskazano na konie- nstatnio przy ZNP. (t) pię!<rili!'ie z każdym dniem! A. O. lmllll„„„ ... „„„ ...... „„„ 
l d · 71 z:: " Zarnm.ieniłan1 się J'eszcze bardziej. rze, który ją edukował, przypomniałv. o z1Pnna nowe rw ,,,;,.rpre:;;su 

- Co chciał mi pan powiedzieć? - mi moją własną tragedię. 

Z • t •k - t t '• tk• Dodałam mu odwagi, domyśliłam się bo Śledziłem z napięciem bieg akcji. pa m I ę n I a s en o y p Is I wiem, że stanie się coś szczególnego. w pewnej chwili Eliza, zdenerwowa~ 
1 W ł h ,... · t" A on v;rtedy dokończył: na obojętnością ukochanego z pas3'ą cis-15-ty_ listopad. czył nam wszyst dm „ eso yc uw1ą „ 

( i · · p ra m panią ale ma pani nęła mu pod nogi pantofle. I wieci.e co Po co właściwie piszę pamiętnik, i znowu ściskał mi rękę taK1e przynaJ- - rzep sza , 
) dł · · „ • dziurę pończoszce! się stało? Ten atak rozpaczy poskutl<o-skoro nic się u mnie r::iekavvego nie dzie nmiej miałam wrażenie uzeJ mz m- w -· wał widocznje, bo profesor zrozumiał 

J'e? Zv,, cie przechodzi. mcnotonnie i sza- nym. ,Ach ten nasz szef! Niby taki ma- Chciałam się spalić ze wstydu i 
· d k · ł , · wreszcie, jakie uczucie żywi dla nfogo ro. Codziennie jest to samo. Od rana łomówny, i urzędowy, a Je na „. umrzeć z za osci. 

1 cl ł . Eliza„. do godziny 4-tej praca w biurze, po po- 28-my gruclzień. Szef jest jednak twar ym cz ow1e-
d · 1 Nareszcie wiem jakiini metodami zdo łudniu zajęcia w omn, a wieczorem, Na Swięta kupiłam sama dla siebie kiem! 

d · l J t o-:i • bywa ~ię serca obojętnych mężczyzn. przed spaniem, go zma e" ury. 1.-l piękny prezent: różową, J·edwabną blu- 30-ty styczeń. 
d k. · · - - Nie dbam o pómadkę, o fryzurę, o jed-czasu o i::zasu mo, raz na parę ru.iesię- zeczke.. Zasadniczo J·est to bluzeczka O, 3·a1K c1'ęz·1{0 J·est l{ochać bez wzaJ·em I k · tk 1 N' - wabną b nzkę! Teraz zrozumiałam ja cy czyjeś imieniny 1 to wszys o. ie, letnia, ale że J. est mi w niej bardzo do iios'ci· 1. · t · · · t mam się wziąć do mojego Staszka! 

nie warto żyć, me war o p1sac pam1ę - twarzy, przvszłam w niej. dziś do biu:a. Szef nie dostrzega mnie w dalszym . 27-my luty. 
nn~~l t r t d T~oc~ę zmarzła~, mam Jednak wraza~) i ci.ągn. Włożyłam swoj0 najlepsze przy Staś wezwał mnie dziś rano do swe-

- Y is opa · n:e, ze ?-. Starusła:v (t. ~n. p:yncyp 
1
. działowe pończószki. Kazałam sobie 

A jednak warto żyć, ho życie nie je~! me z~ro7ił na mme speCJalneJ u~a~. zrobić wieczną ondulację, kupiłam kred go gabinetu. Przepis::iłm mu dwa listy, 
znów t::ikie szare i nieciekawe, jak o A moze Jest on tylko zmęczony sw1ę- kę do ust naJ'bardzieJ· modnego kolo- on przejrzał je, a potem zauważył: 
t·ym 11iAda"rno pi'sałam t '? · ~ - Są tuta]· dwa grube błedy! Dlacze-."' " · ami· ru. Wvdałam na te zabieiri połowę mo-Dosiałyśmy w biurze nowego · szefa. • · " go jest p8ni taka roztargniona? 
Jest to bardzo elegi:rncki, młody i przy- 2-gi styczen. jej pensji: i jeśli go teraz nie zdohędę, - Pan powinien o tym wiedzjeć naj-
stojny dżentelmen .. Przywit~ł się z r:a· Szef stanowczo nie dostrze.ga ~n_i. ~o- nie zdobędę go nigdy! lepiej! - zawołałam i nie mając pod 
mi bardzo grzecznie, a mnie szczegol- jej iedwabnej bluzki, ani mme. 01 o- 3-d luty. ręką pantofli, cisnęłam mu pod nogi 
nicdlugo ściskał rękę i p wiedział: ±e! Jak_aż jeste_m nieszczęśliwa! Któż zwróci mi moje łzy, któż zwróci ciężką popielniczkę, a potem z podnie-

„Liczę na panią, bo będziemy mieć 8-my styczen. . . . mi koszty kupienia pończoch, pomadki, sioną głową opuściłam gabinet. 
teraz s.zczególnie wiele pracy przy od-1 Dziś przed P,?ł;idmer:i miał.~m chwilę wody kol.ońskiej, bluzki jedwabnej i ra- - No, jeśli to nie pomoże, to nie po-
rabiani\J zaległości!" · złudnego szczęscrn. Kiedy siedząc w chunek zapłacony fryzjerowi? może mi już nikt i nic! 
„Mówił o „pracy" .'\Je spogrąclał rni gabinede Stasia, . stenogr?fował~m- pod Szef nie dostrzega mnie dalej, a ja 28-my luty. 

przy tym w oczy z takim jakimś dziw- dyktando. zauwa~yłam, ze ~t~s (t. ~n. "Chnę z miłości i tęsknoty. Dziś dostałam wymówienie: niewłas-
nym uporem, że zrozumialam, że wy- szef) przvgląd~ si: bar~zo p1l~ie. mmm 25- łut . h ł . b . 
różnił mnie spośród wszystkich in- nogom .. zarl11111~mła_m się lekko 1 uda- ty Y . , , - ci wie zac owa am się wo ee zw1erz-
n ·eh. . walam, ~e me ~ie _widzę, a. szef ob~e~:Vo . P?.szłam d~1s do kma n~ . „Py~n:ia chnika. 

) 24. tv grudzień. . . wał m1,1e efa.lei. az wreszcie zaczął ho-1 lton . To ~ai dzo ładny ob1'.az: i ... :01?' Okazuje się. ze nie za1vsze w życiu 
Dziś w dziei) wigilijny wyszlyśmv z J chę zmie~nanym ~łosem: „Przeprai:izam pr~padł. m1 do ser:a, .tym J,w1ęcel' ze jest tak samo jak w kinie. M 

pracy ~ pierwszej w~ pÓłudnie. Szef ży- panią najmocniej!" . ·dzieje ~hzy, kochaJąCeJ się pro eso-
' 

. \ 

\ 
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WACEK: - Żal mi urlopu ... 
WICEK: - Zawsze byś bąki zbijał! 

A kto będzie pracował? Czekaj, pocie­
szę cię piosenką: 

Zaszczytne wyróżnienie 
rektora Un wersyłelu ló:łzkiega 

W tych dniach do Belgii udał się rek­
tor Uniwersytetu Łódzkiego prof. jr. 

Tadeusz Kotarbiński, któremu Uniwf'!­
sytet w Brukseli nadał ostatnio doktorat 
Honoris Causa. 

Rektor Kotarbiński pojechał. do Bel­
gii~na zaproszenie uniwersytetu bruksc~I 
sk1ego, celem wygłoszenia tam cy·kfu 
wykładów. Możliwe, że rektor odwiE":C!zi 
również Francję, w tym samym celu. Po 
wrót rektora Kotarb:ńskiego spod~ie 
wany jest w dniu 9 bm. . 
, Ministerstwo Oświaty złożyło u~zo­
nemu polskiemu gratulacje z okaz;i tak 
zaszczytnego wyróżnienia. (s) 

Wyc· eczka do Zakopanego 
„Orbis" w Łodzi organizuje 3-dniową 

wycieczkę do Zakopanego na międzvna 
rodowe zawody narc1arskie o pv.char 
Tatr. 

Wyjazd z Łodzi 4·go b.m. \Viecwrem, 
powro+ dn 8-go b.m. rano. 

{;.:;.'.;~ mir]SC ograniczona. 

N: euczc:wy magazynier 
Na ~orącym uczynku kradzieży tuzi­

na pończoch jedwabnych zatrzymany 
został w Państwowych Zakładach Prze 
mysłu Dzianego przy ul. Sienkie·.Ąricza 
82 magazynier tej firmy Stanisław Ma­
liszewski, zamieszkały w Grotnikach. 

Straż Fabryczna pracuje coraz lepie;. 
Dopiero w zeszłvm tygorlniu na terenie 
tejże samej fabryki schwytano innego 
nieuczciwego pracownika, który rów­
nież usiłował wynieść pończochy. (i) 

Nadmrar sprytu n'le po~łaca 
Stanisław Przybylski miał zdśwać 

egzamin na kierowcę samochodowego 
przed Komisją Egzaminacyjną. Wi<l.'."Jcz­
nie nie był dostatecznie przygotowany 
i chciał podstępnie wyłudzić prawo iaz­
dy. 

W tym celu podstawił swojego kole­
gę, Stefana Drzemię, który za niego 
miał zdawać egzamin. Fortel się nie 
udał i obydwaj pociągnięci zostali <ło 
odpowiedzialności. 

Sprawę rozpoznawał Sąd Grodzki. 
Niedoszły kierowca - Przybylski zo· 
stał skazany na 6 miesięcy aresztu, zaś 
mający za niego zdawać egzamin Drze­
mia ·- na 4 miesiące. Ponadto ZMą­
dzono od obydwu po 1000 zł. grzywny. 

Kara aresztu została obu oskarźrnym 
zavvieszona na 2 lata. (x) 

„,Wykroje I Wzory" 
Nr. 4 

zawiera 

umkróJ wlosenne<:ro kostlumll, bluzlcl, su­
kienki I fartuszka dla dtif!U'C7.!Jnld, 1>8~8-
ci;kA I pł&~zczQ"ke die małe!!'o dd!"ck11 

'kapelus:r;a wfo1!'Dnf"g" 

01'87. wzorn z11b11we\. 

Apllk8cje, haftu, serwetki. W1Ja11:6m' i 
krawi„cJde. 

Cena zeszytu 30 zł. 
2352k 

WICEK: - Góralu, czy ci nie żal? ... 
OB. - Co to? Cieleśnie pan zacze­

piasz i jeszcze od 1 górali wyzywasz? Te­
go nie daruję! 

WICEK: - Nie damy rady! To chyba 
jakiś rekordzista!. .. 

WACEK: - Trza się wykręcić!. .. Zer­
wij mi jeden taki talerz.„ 

fi=~'.F.'i=;r;'l';I!• D-~11) 

WACEK: - Co łaska! Kwesta ulicz"" 
na na zbiórkę społeczną!... 

OB.: - Dziękuję„. Doprawdy nie 
mam przy sobie drobnych.„ 

Pierwsze ,,doraźniaki' 
Szofer skazany na 2 tygodnie bezw 

9 opojów - na areszt i wysokie 
Wczoraj w Sądzie Starościńskim w mnożą się ostatnio w zastraszający spo I 

Łodzi, odbyły się pierwsze rozprawy sób, władze centralne postanowiły, a­
doraźne przeciwko pijakom oraz szofe- by winni tych wykroczeń byli karani 
rom, nie przestrzegającym przepisów 1 znacznie szybciej, niż dotąd. Jednocze­
drogowych. I śnie władze zadecydowały, że ukara-

Jal< już d ::x1ieśliśmy, z uwagi na to, że nym przysługiwać będ7ie tylko 3-dnio­
wykroczenia na tle nadużywania alko- wy termin odwołanła się do Sądu Okrę­
holu i omijania przepisów drogowych gowego, przy czym niezale,·nie od te· 

Co Łódź zbuduje w 1948 r.? 
Trzydniowe obrady MRN nad budżetem miasta 

Dziś, we wtorek, rozpoczyna się ple­
narne posiedzenie Miejskiej Rady Na­
rodowej, zwołane dla rozpatrzenia i za 
twierdzenia budżatu m. Łodzi na rok 
1948. Obrady nad budżetem potrwajr1 

trzy dni - wtorek, środę I piątek. 
Budżet m. Łodzi, zatwierdzony już 

przez komisję finansowo - budżetową 
Zarządu Miejskiego, zamyka się w do­
chodach i wydatkach globalną sumą 2 
miliardów 200 milionów złotych. Po za­
akceptowaniu go przez plenum MRN, 
budżet będzie wymagał jeszcze osta­
tecznego zatwierdzenia przez Radę Pań 
stwa, po czym samorząd już bez żad­
nych przeszkód będzie mógł przystąpić 
do normalnej g{)spodarki. '. 

Preliminarz budżetowy przewiduje 
na rok bieżący szereg poważnych inwe 
stycji. Do najważniejszych zaliczyć .na­
leży budowę nowej szkoły powszech­
nej na Karolewie, budowę Teatru Naro-

dowego· na Pl. Dąbrowskiego, gdz'e 
przed wojną miał stanąć gmach Urzędu 
Wojewódzkiego, budowę wielkiej Hall 
Sportowej przy zbiegu Zeromskiego I 
Skorupki, dwóch nowych pleców komo­
rowych w Gazowni, dzięki ciemu mia­
sto uzyska większą Ilość gazu, oraz bu­
dowę nowych linii tramwajowych - do 
osiedla robotniczego na Stokach, oraz 
na ul. Żeromskiego do Kątnej. 

Poza tym, przewidziane Jest wykoń­
czenie gmachu Biblioteki Publlcznef, 
Filharmonii oraz Muzeum Historii i Sz!u­
ki w dawnym pałacu Poznańskich, bu­
dowa pierwszego w Łodzi szaletu pod 
ziemnego na Wodnym Rynku, budowa 
kanału dla rzeki Jasień, trzech studui, 
w tym jednej głębinowej na Dąbrowie, 
przeprowadzenie sieci wodociągowej 
na ul. Kilińskiego do Napiórkowskiego, 
oraz na Wólczańskjej do Skorupki, za· 
brukowanie szeregu ulic w śródmle4du 
i na przedmieściach I t. d. (k) 

Kapce ze · skradzionej ·skóry 
zawfodły szewca do obozu pracy przymusowej 

Do obozu pracy przymusowej s<:ero- właściciel przedsiębiorstwa niezale:i.nłe 
wany został wczoraj na okres 3-miesię- od 3-mlesięcznego pobytu w obozie 
czny Władysław Bujalski, wła~ckiel pracy zapłaci jeszcze 300.000 zł. grzy. 
sklepu z obuwiem przy ul. Piotrlcow- wny. 
skiej 169, zamieszkały przy ul. Bandur- * 
skiego 24. Surowo ukarana została przez Komi-

Bujalski skupował skórę z nielegal- sję Specjalną również ob. Wanda Tę­
nych źródeł i nielegalnego poc:iodze- s!o.rowska, (Gda.ńska 77a),_ w~półwła~­
nia, produkując z niej kapce i inne cbi.;- c1.c1elka hu.rt~wn1 galanteryjnej przy l•I. 

wie. W Komisji Specjalhej oświadczył° P1otrkowsk1eJ 3:8. ·-
on, że robił to dlatego, że znalazł się Przy sprzedazy sznurowadeł. Tęs1~ro­
ostatnio w trudnej sytuacji materialnej, wska st~sow~ła 15 proc. ma.rzę za. o?­
a że w dodatku ciężko zachorował-<3 mu kową, mimo ze ~ozwolona 1est ~a:za 
żona _ musiał znaleźć Jakiś sposób 12 proc. Pr.zy duzych obrotach róznice 
szybkiego zrobienia gotówki były powazne. 

. . . . • . Normalnie w tego rodzaju wypad-
Ko~ISJa stw1erdz1ła Jednak, '.1:e ~t-?n kach Komisja Specjalna wymierza grzy-

maten~lny k~pca był bardzo dob~v 1 z~ wnę w wysokości jedneJ trzeciej obro· 
Bujalsk~ .. bu!ał po prostu, .bo medaw- tu miesięcznego, ponieważ jednak T~­
n~ kupi~ sobie luksusową willę we Wło· siorowska nie była jeszcze dotąd ke­
c.awku. rana i przyznał~ się ze skruchą do wy-

Znaczna iloM kapców i innego Ol::>i.• kroczenia - wymierzono Jej grzywnę 
wia, 'znaleziona podczas rewizji w skle· w wysokości jednej siódmej obrotu. co 
pie Bujalskiego, uległa konfiskacie, a I tak wyniosło 1 milion złotych. (t) 

godnie bezwzględnego aresztu oraz; na 
grzywnę w wysokości 5.000 zł. 

Jóxef Walendov:skl: zamieszkały ;i-Jr!Yi 
ul. Kilińsk' -- qo 15, upiwszy się do nie­
przytomności, wyprawiał burdy na 
dworcu Łódź Fabryczna. Od stojąc; :h 
przed kasą biletową pasażerów żądilł 
kategorycznie wylegitymowania się, 
twierdząc, że „on i władxa - to Jed­
no". 

Opój skazany został na 7 Cini oez­
w z ględnego aresztu. 

Taki sam wyrok „za inl<asował„ Mar­
e~! Rodak (ach, ci rodacy!) z ul. Wod­
nej 38. Będąc w stanie nietrzeźwym 
wszczął w nocy awanturę ze swą żoną, 
którą pobił. Odgłosy awantury zbudzi­
ły sąsjadów, którzy sprowadzili na miej 
sce Milicję, a ta opoja do komisariatu. 
Władysław Mikienko (Walecznych 22) 

wracając do domu w stanie nie budzą­
cym żadnych wątpliwości, że zawarł bli 
ższą znajomość z' butelką, tłukł szyby w 
oknach mieszkańców ulicy Antoniew­
skiej. Za „popisy" te musi teraz zapła­
cić 5.000 zł. grzywny, lub jeśli dysponu­
je wolnym czasem - może w zamian 
posiedzieć przez dwa tygodnie w are­
szcie. 

Władysław Krysiak z ul. Wojska Pol­
skiego 82, będąc pijany, zakłócał spo· 
kój publiczny na ul. Kamiennej, wszczy­
nając awantur~' z przechodniami. W!'· 
rok - 3.000 zł. 

Sąd Starościński ukarał ponadto Je­
szcze pięć osób, które tak samo wypra­
wiały burdy pijackie na ulicach miasta. 
Wymierzono im grzywny od 2 do 3 ty-
sięcy złotych. . · 

Jak wi?ać, władze adminlstracy:jne 
zabrały się ostro do karania pijaków i 
szoferów, zakłócających spokój publi­
czny I anarchizujących życie ulicy. Kurs 
ten będzie trwał tak długo, Jak długo 
nie ustanie ta plaga s~ołeczna . '< .(o) 

• 



W CU.5'1lch zaboru, kiedy me posiad śmy 
ani wojska, am mllicj1 - JedY'llym 111ę'ł ~ą 
w mundune był strażak. 

Ku ,Ollemu za~em kierowały się wes 
pl'7ledstaiwidelek płci pięknej, a oo 
lmrencyjnłe podMjał gorąc.e serdu 
aych łodzianek. 
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rawo ałżeńskie 
widowało przedwojenny bałagan prawny w tej dziedzinie.-Wyrok roz­

~'. owy zapada wtedy. gdy wymaga tego uzasa dnionv interes społeczny 
Pamiętamy wszyscy ożywione dys­
sje, jakie wywołała w swoim czasie 

apowiedź wprowadzenia nowego pra­
wa malżel1skiego, które, dopuszcza roz­
wody udzielane przez sądy państwowe. 
Pamiętamy zarzuty i ponure przepo­
wiednie obrońców starego porządku, że 
nowe prawo spowoduj~ upadek moral­
ności, zniszczy rodzinę i t.d. i t.d 

Od wejścia w życie nowef!r ptawa 
upłynęły już 2 lata. Prze7 kandy 
sądowe w całej Polsce / się 
setki spraw rozwodo·-

W ogromnej ~ 
wody na zgoił 
tyczyły Ir -

się ze sobą i dawno założyli nowe ro­
dziny, z konieczności, bez ślubu, ale for 
malnie ciągle stanowili małżeństwo. 

W Lodzi np. zdarzył się wypadek roz 
wodu pomiędzy 76-cio letnim mężem i 
68-mio letnią żoną. On od 42 lat żył z 
inną kobi~tą, a ona z innym mężczyzną. 
Oboje dochowali się wnuków. Czy 
udzielenie rozwodu tym ludziom było 
niemoralne? 

W przedwojennej Polsce istniał w 
dziedzi'nie małżeństwa przedziwny bała 
gan prawny. Wiadomo, że za odpowied 
nią opłatą można było „nierozerwalne" 
~ałżeństwo z rozmaitych fantastycz­
nych przyczyn unieważnić. Niezależnie 
od tego metodą zmiany wyznania i po­
dróży do innej dzielnicy kraju, otrzymy 
wana rozwody i brano śluby raz prawo­
sławny, potem ewangelicki i t.d. 

Oczywiście wszystkie te kombinacje 
prawno-religijno-turystyczne kosztowa 
ły masę pieniędzy. 

nie żv•· Jak to bywało nJeberp'l~e. op ewa ówc:r;e 
lłtla pfosen·ka, w ponurych barwac 1 ilustrująca ,.. 
diamat dziewczęcej lekkomyślnoś 

Charakterystyczne jest, ~e znaczną 
ilość występujących do sądu o uregulo­
wanie sprawy nieistniejącego już od­

to roz- dawna małżeństwa stanowią obecnie 
in i do- robotnicy, rzemieślnicy, chłopi i skrom 
~ tylko I nie usytuowana inteligencja pracująca. 

„1kowali Przvczyna tego jest bardzo prosta. 

:iądem Doraźnym 

Stan ten praktycznie doprowadził nie 
tyle do „rozkwitu moralności", jak 
twierdzili jego obrońcy, ile do tego, że 
możność uwolnienia się od nieszczęśli­
wego małżeństwa była wyłącznym przy 
wilejem ludzi bogatych, ustosunkowa­
nych i odpowiednio giętkich moralnie. Melodię wszp<:y mamy, słysz eltśmy k b< 

...-Iem uleraz, tplewan~ przer podwórzo-wy~ 

Podeszła potem do kontaktu i prze­
kręciła go. W małej izdebce na podda­
szu zrobiło się zupełnie ciemno. 

Olbrzycki zdjął buty i marynarkę. 
Jej bliskość niepokoiła go. 
- Co ja tu robię? - chciał bodaj na 

chwilę wyrwać się z tego czarodziej­
skiego kręgu. - O tej porze powinienem 
być już po drugiej stronie granicy, a nie 
tutaj! Pułkownik miał jednak rację, 
ostrzegając mnie, że tacy i<"'k ja powin­
ni unikać miłości! 
Westchnął po cichu. 

..,ianre dyżurny CentraU Wezwań Poe;otov1ia 
Ci zawsze potrafili sobie poradzić i 

nie znaleźli się w smutnej sytuacji ludzi 
pracy, którzy teraz dopiero uzyskali 
możność uregulowania swego życia 
przed sądem. 

„reszcie karygodne, zbrodnicze lek­
ceważenie życia ludzkiego nie ujdzie 
bezkarności, lecz przeciwnie - w naj­
bliższym już czasie spo~ka się ono z 
ostrą r~presją karną. 

Do Wydziału Doraźnego Sądu Okrę­
gowego wpłynął akt oskarżenia p'fze­
ciwko dyżurnemu telefoniście Centrali 
Wezwań Pogotowia - Czesławowi Am­
hroziakowi. 

Oto tło sprawy: 
Władysław Tobola zadzwonił w nocy 

do Centrali Wezwań z prośbą o natych 
miastowe przysłanie karetki Pogotowia 
do syna jego, Henryka, kt6ry uległ sil­
nemu atakowi serca. Pełniący wtedy 
obowiązki dyżurnego i obsługujący te­
lefon - Czesław Ambroziak oświad­
czył, że nie ma wo111ej karetki, że otrzy 
mał już kilka innych zamówień. wobec 
czego tego zamówienla nie przyjmie. 

Stan chorego z każdą chwilą się po­
garszał. . Zrozpaczony ojciec dzwonił 
jeszcze dwukrotnie ponawiając pro§bę, 

a gdy to nie odniosło skutku, zadzwonił 
aptekarz Jan Uniszewski, do którego 
Władysław Tobola zwrócił się o pomoc. 
Ambroziak jednak był nieugięty i 
oświadczył, że karetki nie wyśle, gdyż 
wzywający„. „jest zalany w pestkę". 

Henryk Tobola, nie doczekawszy się 
pomocy, zmarł. 

Przeprowadzone dochodzenie po'twier 
dziło powyższe okoliczności i ustalono, 
wbrew tłumaczeniom Ambroziaka, ...że o 
godzinie 3 nad ranem karetka Pogoto­
wia była wolna ł nic nie stało na prze­
szkodzie udzieleniu choremu natychmia 
stowej pomocy. . 

Okazuje się, ~e niejednokrotne skargi 
na formę I sposób przyjmowania wez­
wa6 telefonicznych i opieszałość w nie­
sieniu pomOC:'\' w wypadkach nieszczęśli 
wych - nie były bezpodstawne. 

Z radością należy powitać fakt, że 
wypadki niedbalstwa 1 lekceważenia 
życia ludzkiego spotfcają się z przykład 
ną ł odstraszając1t karą. (p)' 

Obecnie, gdy postępowanie w spra­
wach małżeńskich należy de wyłącznej 
kompetencji sądu, zostało ono pozba­
wione balastu obłudnych formalności ł 
nie w.vmaga od stron wydatków, prze­
kraczających ich możliwości zarobko­
we. 

Dla państwa - sprawy udzielania roz 
wodów nie są przedsiębiorstwem docho 
dowym, dba ono natomiast, aby wyrok 
rozwodowy zapadł tylko w wypadku, 
gdy tego wymaga uzasadniony interes 
społeczny, a nie, jak to dawniej bywa­
ło, ~dy „klient" może zapłacie! 

Wprowadzenie sprawiedliwego, §wiec 
kiego prawa małżeńskiego, zrealizowało 
w praktyce, jakże często pozostającą 
dawniej na papierze, zasadę równości 
wszystkich obywateli wobec prawa. (L) 

Najnowsza 
modelo wiosenne IJ Ił' AG Al 

Wielka wyprzedaż 
t 

rzeczy uzyv1anych „SPOLNOTA" prz)Jnosi 

z PARY.ZA t LONDYNU 
l.ódź - ulica Piotrkowska Nr, 70, m. 18 I piętro 

"Moda i Życie 
Praktyczna"~ 

Ma<1'l:yny do ny-da, podstawy, ze!l'a'l'y-:-motory- C'l:ękl rowerowe I molocy1dowe-­
opony- Jampy-ielazka -kuchenki gazowe l elektryczne - szJdo - porcelana -
fajans - chodntkł I l.d. - Ceny niskie 2150k 

I 'żądana i tak tajemnic:-:a, jak nie odcy-r la, zanim uprzytomniła sobie co si~ 
7 S) i frowana zagadka. stało„. 

Wstał i podszedł w jej stronę. Uczuła żal do siebie, a równocześnie 
, - Chciałbym pocałować cię raz jesz- niechęć do tego · ładnego, zuchwałego 
cze na dobranoc! - odszukał ją w ciem- chłopca, który nadużył jej zaufania. 
ności i wzruszył się swoim odkryciem: - Nie powinien. był tego zrobić! -
oto Helena siedziała zupełnie ubrana na Helena leży w bezruchu ,a ramię jej do­
brzegu łóżka, a kiedy wziął ją w obję- tyka ramienia Zbigniewa. 
cia uczuł, że serce jej bije tak moq10, Jest zadowolona, że on śpi. 
ja_k ~erce śmiertelnie przerażonej jas- - Byłam szalona, ale jak spojrzę mu 

uchwytny 
ny„. 

kołki. . w oczy teraz, na trzeźwo? I co mu po-
- Powiedz, że kochasz mnie napraw- wiem? - subtelna skromna dziewczy­

fluid promieniował od Hele- dę! - na chwilę odsunęła usta od jego na jest pełna we~nętrznej rozterki i 
ust. . zażenowania. • 

Chciał przebić oczyma ciemności, aże­
by odszukać bodaj zarys jej drogiej 
postaci. Ale mrok był nieustępliwy i 
żaden szelest nie dochodził do niego od 
strony łóżka. 
Doznał nagle wrażenia, że Helena 

miknęła, że został sam jeden w tym 
ciemnym pokoju. 

- Czy śpisz juz? - zapytał półgło-

.- Czy nie czujesz tego? czy nierozu- Nagle on poruszył się. Czyżby się zbu 
m1esz? dził? 
.Wi~c d~aczego ~i~dy mi te%~ nie p~- Wstrzymała oddech. 

wb ied:iałeds 'ćW?'r~znh1e? l w JeJ szepcie Lecz nie, Olbrzycki spał dalej .. 
rzm1 ra os i c1c a s rnrga„. H 1 ł h 1 · · · 
N. b . . . , e ena ws uc a a c;ię w rowny 1ego 

ie romła się: me mogła walczyc oddech l. nagle ni'k · · · ł · h. • i 
dł · · ł · - me JeJ ca a mec ęc 
k uz.eJ z w asnym sercem i z własną wszystkie pretensję do niego i do sie-

~f-, ć ł j . 'ł . . bie. 
. i os. zaczaro~a a ~ 1 sprawi a, :e I - Spi spokojnie jak dziecko! - roz-

sem. :ii~ pamiętała o .mczym l tak dopadło Jl:I rzewniła się: i bard~o delikatnie pogła-
- Nie, kochanie! - głos jej był zmie JeJ przeznaczenie, podczas gdy krople 1 dziła kosmyk ·ego 1 · 

niony, 1'ak gdyby wydobv. wał się z cze- d t k ł b t · J w osow, rozrzuco-eszczu s u a y o szy ę mono onme, nych na podus (t • · d 
Ot · t t 1 1 Ch · ł lus'c1· c1'emne1· głębokie]· studni · k h dl d. · · zce eJ same1 po uszce, 

- o Jes zems a osu. cia em · , . · Ja. wa a ~ ~egara, o m1erzaJącego go- 0 którą targowali się ~ nocy, kto z niej 
oczarować Helenę, ażeby mieć w niej Znów parę minut milczenia, we- dzmy szczęsc1a„. będzie korzystał!). 
wierną pomocnicę, ale, rozkochując ją wnętrznych niepokojów i rozterki. 
w sobie, zapomniałem, że -to wszystko - Czy mógłbym cię raz jeszcze je- ROZDZIAł_, DZIEWIĘTNASTY. Bardzo, bardzo cichutko podniosła si~ 
miało być tvJko grą: i sam się w niej den pocałować? - spytał: ale odpowie- 1 z łóżka, umyła się, ubrała i przygoto-
zakochałem! O mała, naiwm Zośko. nie działa mu milczeniem. ZŁOTA BRANSOLETKA HELENY. I wała śniadanie. 
przeczuwałaś nawet. jaką mścicielkę Zrozumiał, że bezcelowa jest walu, Z tacą, na którei stały szklanki z ner-
znajdziesz w Helenie, która nawet nie jaką z sobą toczy. Uczuł potężne prag- Obudziła się pierwsza. . batą, chleb z marmeladą i resztką wczo 
wie. na co się narażam, ulegając jej nienie ażeby raz jeszcz<" wziąć w obję- ~ Wszystko mieszało się w jej głowie: rajszvch konserw. stanęła potem obok 
prośbom i swojej sł.aboś<;i.:. . . cia tę dziewczyn~, k~óra w gęstyr:1 ~1ro-1 i. resztka s~u i p~pioły n.ieprzepalonyc? . śpiacego. 

Czuł dobrze. że me zasme. Jakiś nie- I ku wydała mu się Jeszcze bardzieJ po- Jeszcze ogm - mmęła w1~c dobra eh~ ~D. c. n.J 
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Dalszy termtnarz 
Ilistuos!. Po 'ski w boks;, 

Do da'ltllzych rozgrywek finałowych zakwa­
Jńftkowała eię drużyna KB Warta (POZ't1ań) -
ttlum·faJ.nJe obwiesZC1,d ostatni komunikat wy 
cbiału aportowego PZB. . 

A dalej jut podaje elę tenninarz ll&ltęp­
nych &1XYtkań drużynowych o miS'trz06two 
P<>Lski. Poniewoaż obecnie w okręgach prze­
prowadzane będą miSltrzostwa indywidualne, 
w Ipotkand-ach fin.ałowy.ch następuje dwu ty­
godnio-wa przerwa. 

Wanowi();ne one 'lOstanlł d~iero 1ł marca. 
Oto termina.rz. 

14 malcal Wu1.a - T~ i tKS - Milli­
cyjny KS. 

21 maroo; WaTUJ - Miliocyjny KS. i ŁKS 
.... T~. 

4 kwietnia: Tęcu. - Milicyjny KS i Warta 
--·ŁKS. , 

25 kwIetnIa: Tęcu - Wa-rta. 
2 maja: MiHcyJny KS - Warta. 
Drużyny gospOO·an:y !Są podane na pierw-

cym miejscu. 

Będzie Fga . 
OrgaailuJe j~ tea:s stołowy 

Na ()Sta'tru~m poSiied1:eruu Za;ządu PZTS 
rozpatrywano wni06ek zg1oslOny przez przed­
ctawldeli okręgu śląsueg{). o SItwarzeniu ligi 
tenisa filołowego. Wniosek ten uzyskał zgodę 
wszystkich. Sprzeciwu 'I1lie bylo. Na.stępne mi­
'8Łrzostwa Polski .rozegTane już będą wg. no­
wego sy .. temu. Zarząd PZTS Q,p1'e.cuje Ii<5tę, 
które z drużynzaliclone mają być do ligi. 
Składać się ona będzie z 10 - 12 klubów: 
mistrzów okręgów i wyłonionych przez elimi­
nację· --

Porażka Milicjantów 
w spottu u l zapaśnikami lZK(PoznaM 

w rewoanżowych Zdwodach zapaśniczych 
ZZ!{ (P<l.znań) po<kon",l Miliicyjny KS fŁódt) w 
emsunku 6:2. Drużyna povnańska zaprezento­
wała się doorze i wygrała zasłużenie. Mecz 
obfitował w nereg ciekawych i na dobrym 
poziomi-e walk. Na uwagę- zwla~zcza zilslugu­
je walka JAKUBOW1CZA z KAWAŁEM, o­
laz MIELCZARKA z LENARTEM. Oto wyniki: 

W mu~zej BANCAREK pnegTal w 1 ·min. 
~ BALICKIM, w koguaej GRZĘDZIELEWSKI 
ipotożył ŁAZARSKIEGO, w piórkowej KANcH 
wy.gral na punkty .z IGNASZEWSKIM, w lek­
łdej JAKUBOWICZ na punkty pokona,} KA­
WALA. w pMśredniej CEGIELSKI na łopatki 
położył MATUSIAKA, w średniej MIELCZA­
REK tak samo wygrał 'l LENARTEM, w pól­
ciężkiej KRAWCZYK rÓWJlJież na topiltki po­
łożył MTSKIEWTCZA i w ciężkiej NOWA, 
CZYK na punkty pokonał JAŁKIEWICZA. Za 
IinleTE!'SOWan·je zawodaIllli bardzo duże. Jako 
pierwszych podaliśmy z.awodników poznań­
skkh. 

B klasa w Łodz l 
va leszcze w ten' sa stołowego 

W klasie B o mhstrzostwo łodzi w ten;sie 
stolowym rozegrano dalsze spotkaniiI, w któ­
rych o-siąqnięto na-stępujące wyniki: 

I i II HKS - I i II Bornta 5:4 (4:51. m(S 
- PO('1:towiec 6:3, I i rr HKS- I i II Ene,rgia 
9:0 walkower, ITI Oratorium - II Boruta 9:0, 
I Boruta - I Pacz towi e<:. 7:2, II Gwia,zda -
III Or.tofium 6:3, Gwiaula - PIlf'"r.towie<: 9:0, 
Gwiazda - Budowlani 9:0, Energia - -Budo­
'''tan: !l:O, I i II Tramwa jarze - I i II T'lkra 
6:3 (7:2). Juniorzy Gwiazdy - juniorzy Ogni­
skr' 9:0. . 

·fłhmy czwórm~cz 
luw -TUa VI s'ett6wce i hs'yktwee 

Czwórmer.. piłki r~czn"lj o noqra!łę prrecho 
dl'la, Centl'iJli GO!inO{larf.!zel Sp6ff1złelll.i Pracy 
'Vytw6t~".el ndbędzie się w Łodzi w un. " mjlr 
ca w S-dlt YMCA. 

"" czw~rmeclu tym wermą udzJinł dmżyny 
7rvwlI (ŁóJiij i TUR 'Łódź). Program zawo­
dów prrewktuje mecze w siatkówkę I koszy­
k6w!ię żeńską i mę~kl{. POC'lątek zawodów o 
gocb, 17. Czwórmecz ten połączony zostallie 
z wrf'c7~nłem lIPflętll sportowego wypl'Qdukn 
wanef'o pnez Spółdz.lelnie Pracy zrzeszone w 
CGSPW. 

J A Te ZDOBYÓ SZOZĘŚCIE 

w l\I..\łJŻEŃST\VIE? 

"M()T)A j ŻYCIE 

PRALtTYCZNF" I 
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ieg na prlaj 
Dzień l-go Maja wielkim świętem sportu robotniczego 

M ow 
Zgodnie z poleceniem wydziału '/.,7Y- W z,\riązku z tym Okręgowa Komisja Do ~leżytEgo przygotowania l prze-

chowania fi~ycznego i sportu przy Ko- Zw. Zawodowych w Łodzi poleciła re- prowadzenia biegów_ Okręgowa Komi­
misji Centralnej Zw. Zawodowych w ferentom sportowym ażeby wspólnie z sja Zw. Za'Nodowych przykłada wielką 
Polsce, referat sportowy Okręgowt'j Ko referentami · młodzieżowymi przystąpili wagę i wyraża nadzieję, że oddziały 
misji Zw. Zawodowych w Łodzi organi- do organizowania treningów robotni- Zw. Zawodowych wywia±ą się z nałożo 
~uje po raz pierwszy w J,:,odzi w dniu ków zrzeszonych i niezrzeszonych jesz- nych nA nie ohb\viązków. Podkreśla 
~.więta robotniczego, l-go Maja, tnasowe cze w klubach związkowych tak, ażeby się je..<;zcze raz konieczność umascwle­
biegi na pl'zełaj. impreza sportowa w dniu l-go Maja wy nia tej imprezy przez ~zenenie idei 

Biegi te mają pos1użyć jako pokaz padła pod każdym względem należycie sportu wśród świata pracy. 
dorobku sportu robotniczego, oraz będą tak samo ze strony masowego jej cha- W dniu 4 kwietnia br. odbędzie się w 
jednocześnie otwarciem letniego sezonu rakteru, jak i pod względem techmcz- Okręgowej Komisji Zw. Za\vodo\\;ych 
robotniczych klubów sportowych \IV ro- , ne.i organizacji. \lo; Łodzi (Trau~utta 18) pokój la, o 
ku bież. Biegi rozegrane zostaną na Okręgowa Komisja Zw. Zawodowych godz, 10 kon!erencja. na której refe­
dystansie 1000 rotr . . dla kobiet, oraz wyznaczyła nagrody dla klubów, które renci snorto\\ri i mlorlzieżo\\Ti złóża spra 
:3000 m. dla mężczyzn. Biorąc pod uwa wystawią największą liczbę zawodl1i- w(nda~ia z dokonanej pracy powterzo­
gę p.rop,agandowe znaezenie~ te~o rodza- ków do biegów, oraz. i~dywidl~alne na-j nej im w :twiąz1.:u z pierws~omajówym 
ju ble~o:v, z?~c:ydowano trasę Ich us~a-I .gro~y ~a I,. II, ~n mIejSCa zarowno dla biegiem na przełaj. 
lić w srodmlesclU. koblet Jale l mę.zczyzn.* * * 
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Wszyscy najlepsi • w ringu 
Re~ordowa rbsada 

W nil.jbliiszy czwartek Łódź rozpoczyna in· 
dyw1.dualne mistn:o~twa pięściarskie. Lista 
zgłoszeń jest Już zamknięta 1 widzimy na niej 
uazw1ska niemal wsZ')"Stkich najwybitniejszy·ch 
pip,śdarzy o!(r"({!1 łÓdzJdeqo. Stą.d wniosek, że 
oberne mistrzostwa w niczym nie b~dą przy­
pominać nam .ż;do~nvch mi"'lI:o~tw zes.złorocz 
nych, do który<::h niemal polowa zawodników 
n'le stanl;ła. 

W m15trzi>Stw<lch wemtą udział pięściarze 10 
klubów. Oto kh Usta: 
TĘCZA: Jall'mla. Mazur. Trz~owski Bedna 

rek, Mateckl, Srnialowski, Guzowskl. Janeezek. 
NAPRZOD: Chowański. 
IKP: Szaliński, Klonowicz, -
VICTORIA: Kubaslewicz, Stefaniak, Ratyń­

sdd. , 
ŁKS_: Stasiak KamJlńsM, Różycki I, (wszys­

cy w wadze m~szej), Pawlak, PopiejMy, Ró­
życki II. Milircin,kowskl, Ga.k:zyńs'ki, K.aczma­
rek Olejnik. Pka,rskt, Rychtelski, Zyl1s, Ko­
siń"ld. Niewad7ił i Galia. 

ZRYW: Bers7Jtel, Czarnecki, GomulaJIt, Ka­
mecki, Ławnlcz·iI!k, Pietrasi!.k. Polus, Przytul ski, 
Roqablci. Taborek. Baqro'Wskl, Wojnowski. 

FILMOWIEC: Wapszko, Rozpara. 
WIMA: Nowicki, Pogonelski, Kawczyńskf, 

Pluta. 

CONC01'łDIA: Brzózka, Allamlls. Bmowski, 
MiłCiejc:eyk, Pi~trusłewicz, Masiarek, Laskow 
ski Scibut, Wojnarowski, Stec. 

KP. ZJEDNOCZONE: Każmie'l'czak Szcza;plń 
sM. Martynetis, Przychodniak, Z~h~wski, Ku­
kulak 

Jeśli na I1śde tej nie widzimy niek'tórv·ch 
bardziej z~a'"1"Ch zawodników jak Grymiml, 
Karglela, lub BonłkowSikieqo. to z tego powo­
du, że są jesz,f:ze młodzi'karni ł w mistrzo­
slwa<:h senłorów nIe wolm) lm brać udziału. 

W sumie mamy M zgłoszonych "ięściarzy 
to też ms1frz.ostwa zapowiadają ste niezwykle 
cjpsawie. Przedbote ro:r.poczynają się w czwar 
tek dn. " bm. w hali Wimy o godz, 19, jednak 
zawodnicy mUSią się stawić znaanie wcze­
śniej ,bo już l) godz. 11,30 mzpoczyna się ofi­
cjalne ważenie i badw.e lekarskie. Następ­
nie w lokalu Wimy naS!tąpi roz,losowilJl}je S!JX>­
tkań. Wszyscy zawodnicy I muszą mieć przy 
sobie książeczki zawodnillZ.e, gdyi w Ta'lie 
Ich braku nie będą di)puszczeni do wa'lkl. 

NiI!leży - nadmienić, iż Pisarrskl l)OstaJlowił 
wziąć udz,iał w m1strzostwach okręgowych, 
co je(lnak w razie zdol)yda tytułu mistrza nie 
obowiązuje go do startu w lm]ywidualnych 
mistrzostwach Polski. Pisarski swój start w 
Wa1'slawie m:aleinia od tego jak w danym 
okresie będzie się czuł, 

Barnio chwali się inicjatywe Zw. 
Zawodo\\rvch uru~dzenia masowych bie 
g'ów na nrzel;;ti zwłaszcza w dniu l-~o 
MaiC\. ]::.\k'1 W rl1'\ill ~w;eta rnl~"inlczer.o. 
P .. <!",:lp'u,,, mieli ",idn...,v 7"fi\k t .. ~o. że 
rhięld pra('y Zw, Zawądowyeh sport 
'v sz('re~a('h Tohołniczvch z;at~I"?:;t szer­
sze Jl:l't~gi i zdohY''17a masY, o Jdóre t3:k 
cnodzi. .A.Je z iednvm nie możemy Slp' 

z;:rodzić: dhczpqo traf;a. h1egu ma pro­
wadzić przez śródmieście? 

BiC,!!i na przf'laj po uli c"lch l'niasfa nie 
są now('\ści~, były 0'11" brHlaiże rierw-
5Zvmi imnrl"7.!'\rni pols~ięi le1ddej atle­
tyki. al~ :::7.vhkn z1'lni~ch"l'1!) ich, p.;JvŻ 
iak wvka7::tln r'!".;,,,;"lf1c7. .. ..,;"'_ n;~ "'~ one 
,'I:,~lra79~e 7:~ "17Nl~~,,t J\~ ?~'·.f\~Vi9 1)j,"~p­

czy. Dlaczego chisiai m~mv wracać do 
te~o, o czym przekonaliśmy się, że jest 
ni ewłasci we. 

Rozumiemy, że w tym wvnaril{u Zw. 
Zawodowe kieruia si(' tpl{ ważkim al'­
O'umel1.tem hl, nr()n!'ltT'łnr'!". !,\le 7. dr,,­
Olei st,..t)'1V l{"śli nl'on'w:anda ~a sie 011-
hywać kOC:7.tp"1 7.irn·"l'l zawodnik:'! ~m1e 
my watpić l\7;t>hy zhlihło nllS tn do ce­
lu. Dlaterm tei należałobv się poważnie 
zastanowić ]'1::!d tym prn;ektem i zrewi­
n()W8Ć dotychcz{ł"owe n1;\1'1"_ n1'7,Pl'H'lSZaC 

D • I· • . I · R d hieg l-szom1'Jiowy z ulic śródmieścia na 

Z I e n I e S P I S ~ S-I • a o m ~""'('>11V h"i1"":hi"i ·w1';=t<':ciwe. li I 'f . . _" , ""!l\Ni;ww __ a: .. >1I@ "*",.UJJAJZZCi 

ł . I Wvścir dokoła Pols~i organizlljąc \V tenis~e sto owym mistrzostwa Po ski D'u dni .f)1!l!oel1n~q dla ko'~rzy 
Tegoroc~ne mistrzostwa Polski w te- trzostwo Krawczyk (Siemianowiczan- TE'{J'OTocrny wyścig kolarski. dokoła Pol~ki 

nisie stołowym były prawdziwymi ka) i Otręba (Kopalnia Śląska). Wśród b!'.ilzie rOZenTall1V na znacznie wiek~zym dy­
ciężkimi robotami ·dla zawodników, znanych zawodników, którzy odpadli, si ansie 1 odben'lie się w czasie bel 24 CZE'TWrtl 

. t G' Z d' ł 'd d l' d do li Hoca. Orqa'llizatpT7,V snotlziewaią sif', żlt 
PZTS popełnl'ł bł·~d, łącząc ml·strzostw.a .les aJ. awo mey o zcy osz l o . I 

.~ w wv,,!': "" w!>7Jną I1lłd<>J e~ilJV lli" ... iu państw 
indywidualne z drużynowymi, przez co półfinałów, indywidualnych i drużyno- europejsł,ich i 7<lm'err,alą. wvstawlć trzy dru 

wych,. lecz tutaj trafili na lepszych od żyny polskie, kilroa w składzie (-ch kolarzy. 
program był tak przeładowany, że gra- sl'ebl'e l' przegrall', chocl·al:. trzylnall' Sl'ę T • i 

4 rasa wysc 1111 ll!owa'lzi z .'Varszawy przez 
czepo prostu słaniali się na nogach. bardzo dobrze. Zawód natomiast spra~ - OlsdYl1 - Grlvllłę - Kołoh~zelJ - S-';("lecin 
Poza tym, dzieląc 17 drużyn na 5 grup, wiła Czyże'wska, która w ogólnej klasy- - P0111ań - Wrorław - Bytom - Kraków 
wprowadzono syster'" gry kaz' dego Z kaz' - łAidź - do Warsza'lry, nrzy czv. m w C'lasie ," ., fikac.J·i . znalazła się na S-mv .. m mieJ'scu. .. , . l ł t k t . wyŚ·dgll pr7,Fwi(17 l,lnl\ są rlwll leflnp,ln!"'we od 
uym, co w sumIe c a o a ą masę spo ·- Mistrzostwo zdobyła Glazner Gwiazda poczynld w SZ«'7ednle ! Krakow,i~. Wyś6ą TO 

kań, ż.e programu nie \\'Yczerpano. (Wrocław) przed Podmioiko (Warsza- 7,eff!'any loshmie w konkur&l1<::jt zespołowej 
Drtłżynowe mistrzostwo Polski zdoby wa). i ilIldywidualneJ. 

ła Kopalnia Polska przed Siemianowi- Poziom mistrzostw wysoki, widać wy 
<,zanką, Społem (Wrocław), CracoVią i raźnie poprawę klasy gry. Organizacja 
Le~ią· R~welacją była drużyna wro- bez zarzutu. Radom stanął pod każdym 
dawska. - względem na wysokciści zadania. W 

W mistrzostwach indywidualnych naj mistrzostwach drużynowych DKS zajął 
większe szanse ma, zdaje się, na mis- szóste miejsce, a Elektrownia siódme. 

\ --...<.-.--~- - ----_. 

Bałaganik WP. z. P. R. 
N~ewczp.sne zm~any VI kalendarzyku rozgrywek 

po porażce z ZZK YMCA łódzka roze!lrała 
w POZI1&nhl drugI swój mecz z Wartą. Tym 
T"'zem łodzianie urali lepiej i odnieśli zasłu­
ione zwycięstwo. "Varta była osłabiona bra­
kiem Dylewskiego. Wynik zawodów , 33:20 
(·18:13). Punkty dla YMCA z(l!1byU: Dowgird-· 
12, Barszczewski - 16, Zyllńskt - 6, Małe­
szewski - 5. Dla Warty: Rus7.kiewicz - 8, 
Gulimowski -6 D.del -3 Pawlicki -2 I Ma­
~'Y"iak -t. 
, Mecze TUP. (Łó-di) w WilHzaw1.e nie doszły 

do skutku. Mecz ~e Zniczem miał się odhye 

przed spotkaniem Polska - Czechosłowacja 
w slaikówce, ale Znicz nie stawił się. gdyż 
podobno zbyt p,'iźno go zawiadomIono. Następ 
nego dnia był Znicz i TUR, ale łdzianie dom a 
gali się spotkania z AZS. gdyż tak głosiły aU 
sze. Ponieważ AZS dał graczy do reprezenta­
cji Warszawy jego mecZ z TUR-em odwolano, 
Wytworzył się galimalias I teraz władze związ 
kowe dobroze bęrl~ musiały się nabietiz1ć, aie­
by to wSŁystko rozplltrzyi'. Jasne, ze bezpo­
§rednim sprawcą, te1Jo je!<t nie kto tlmy, jak 
PZPB, . 

Boruta na m~e·p. 
nfle'lra'8 lz;tozh'ktm1 M • t'li,,~q' s.~. 

W zawodach zapainclych o drużynowe mi­
strzostwo Łodzi, kombinowany zespół Klubu 

. Milicyjnego Stow. Sport. odniósł zwycięstwo 

nad zgierską Borutą. w sło·sunku 1: l. 
Wał·to nadmienić że KS. - Boruta stawia 

pierwsze kro-Id w tej gałęzi sportu I posiada 
w swych szeregach kilku utalentowanych za­
wodników, którzy w przyszłości mogą stano­
wić bardzo sllny zesp6ł. 

NAJNOWSZA KSIĄŻKA SPORTOWA 

J. Palfai: Piłka nożna - teoria i trening 
(przekład z węgierskiego) 

stron druku 322 ilustr. 168 cena G'JlI zł 
ukazała się nakładem 

,GU)\VNEJ K:>.lIĘGARNI WOJ~KOWEJ 
Łódź ul, PiotrkOWSka 4'1 &3 

Wa.rsza.wa, Al. Pierwszej Armłi WP 1S ~ 

• 
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• 
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WIELKI KONCERT SYMFONICZNY 

' W piątek dnia 5 marca br. o godz. 20-ej 
.wystąpi gościnnie w Filharmonii znakomity 
dyrygent, Dyrektor Państwowej Filharmonii 
w Krakowie Walerian Bterdi~ew. Program 
koncertu zawiera dwa genialne dzieła: Schu­
berta Symfonię „Niedokończoną" oraz Be­
e thovena Symfonię trzecią („Eroikę"). Bi­
lety n.a ten niezwykły koncert nabyć można 
wcześniej w kasie kina „Bałtyk" Narutowi­
cza fa · 2374k 

TEATR W. P. - Dziś o godz. 19,30 naj­
głośniejsza sztuka współczesnej literatury fran 
cuskiej „Ladacznica z zasadami" J, P. Sar­
tre'a. 

TEATR POWSZECHNY TUR - Dziś o godz. 
15,30 „Damy i Huzary", wszystkię miejsca 
wyprzedane. Passe-partout nieważne. 

O godz. 19,15 opovvieść B. Prusa „Omyłka" 
w dramatyzacji E. Axera, przedstawiająca 
wypadki z okresu powstania styczniowego, 

TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszylisklego Sł. 

Dziś I codziennie o ~odz. 19.15 komedia 
Moliere'a „SZKOŁA ŻON". 

Kasa czynna od 11-tej do 13-tej I od 15-tel. 
Telefon 123-02. 2302k 

TEATR KOMEDil MUZYCZNEJ _.LUTNIA" 
Piotrkowska 243. tel.: 107-25 

Dziś o godzinie 19,15 

„ZEMSTA NIETOPERZA''. 
Najpiękniejsza operetka J. Straussa. Udział 
biorą: W. Walter, J. Kenda, M. ~Haski, J. 
Warda, K. Chorzewski, J. Ciesielski, D. Lu­
bowska, M. Lasowy, H. Łabuński. W. Szcza­
wiński, E. Siekierski, H. Wilczyńska, R. Wa­
licka, F. Wasilewska. Balet na czele z M. 
Martówną, L. Szwabowiczówną, B. Stachur­
ską; pod kierownictwem J. Ciesielskiei;o. 
Chór powiększony. Piękne dekoracje J. Ga­
lewskiego i E. Grajewskiego, stronę muzycz­
ną przygotował Wł. Szczepański. Nad całoś­
cią czuwa wytrawny reżyser operetki W. Zdzi 
towiecki. 2306r 

TEATR „SYRENA" - Traugutta 1. Dziś 

I jutro teatr nieczynny z powodu prób gene­
ralnych:-- W czwartek dnia 4 marca rb. o 
godz. 19,30 od dawna oczekiwana premiera 
tilmu sensacyjno-satyryczne~o pt. „AMBA­
SADOR" Z. Gozdawy l W. Stępnia. w reży­
serii K<tzimierza Rudzkiego, dekoracje Ma­
riana Stępnia, z udziałem: 

,Tadwigi Andrzejewf'kie.l, Stefci Górskiej, 
Stefanii Grodzieńskiej, Ireny Malkiewicz, Ka­
zimierza Dcjunowicza, Edwarda Dziewońskie­
go, Wacława Jankowskiego, Kazimierza Pa­
włowskiego, Ramiganlego, Leopolda Sadur­
gkiego, Igora $miałowsklego, Stefana Wltasa 
f Stanisława WolińskieEto, oraz zespołu tanecz 
nego i orkiestry „SYRENY''. 

Kier. muz. A. Markiewicz, Ewolucje L. Sa­
durski. 

Kasa otwarta od godz. 10 - 13 i od 16-j, 
tel. 272-70. 

TEATR „OSA", Zachodnia 43, tel. 140-09. 
Dziś o godzinie 19,15 

„CO$ SIĘ ZACZYNA". 
Udział biorą: A. Dymsza, J. Pichelskl, B Hal­
mirska, St. Piasecka, M. Dąbrowski, J. Dar­
ski. Z. Łuczak, H. Szwajcer, duet Sutt, oraz 
orkiestra 12 Braci f,opatowskich. Przedsprze­
daż w kasie teatru w godzinach 10 - 13 i od 
16-te' 

Kina 
ADRIA - „Trzech panów Ludwików'" 

BAŁTYK - „Dwulicowa Kobieta". 

BAJKA - „Gospoda świąteczna" 

GDYNIA - „Program Aktualności Krajo­
wycl:i. i. Za~anicznych Nr J" g. 12, 13, 14, 15. 

GDYNIA - „Nll'!potrzebn! mogą odeiść", 
godz. 16,30, 19, 21,l5. 

HEL - „Na tropie zbrodni". 

MUZA - „Skarb Tarzana.'. 

POLONIA - „Dwaj panowie F" 

PRZEDWIOSNIE - „Mężczyźni w JSJ ży-
ciu'•, 

ROBOTNIK - „Pod gołym niebem'' godz. 
17, 19, 21 niedz. 15. 

ROMA - „Siedmiu śmiałych" 

REKORD - „As wywiadu". 

STYLOWY - „Pościg'' 

$Wit - „Pięciu Zurhów''. 

TĘCZA - „Pościg". 

TATRY - „Symfonia pastoralna". 

WISŁA - „Pygmalion" 

WŁÓKNIARZ - „Dziewczę z północy". 

WOLNOSC - „Wieczna Ewa·•. 

ZACHĘT A - „Skradziona sława", 

SPRZEDAM maszynę 
PA~STWOWE ZAKŁADY krawiecką Kl. 31 1 

OBWIESZCZENIE 

w sprawie podatku od l<>kalł za r<>k 1948. 
Zarząd Miejski w Lodzi - Wydział Podat 

kowy przypomina płatnikom podatku od lo­
kali, że - izqodn.ie z all't, 31 dekretu z dnia 
20 marca 194.6 roku o podatkach komunal­
nych (DzURP Nr 40, poz. 198 z 1947 roku) -
podatek ten płatny jest zasadnic<Zo w ratach 
miesięcznych, Jednak dla wygody płatników 
Zarząd Miejski przyimuje podatek w rata :h 
kwartalnych, płatnych w dniach 8 marca. 8 
czerwca. 8 września i 8 grudnia za dany kwar 
tał. Tenże art. 31 cytowanego dekretu prze­
widuje, że w razie nieotrą:ymania nakazu płat 
niczego do dnia 1 lutego danego roku, po­
dat·ek lokalowv winien być mimo to płacony 
we właściwych term:nach w wysokości, w 
której był pła-:ony w ubiegłym roku podat­
kowym. 

PRZEMYSŁU BAWEŁNIANEGO Nr 1 słupkową. żeromskie-
w Dzier.i:eniowie go 51 - 3. ?.313g 

(Dolny Sląsk) ul. Bielawska Nr 20 , TREMO 2 metry na 
zatrudnią: -----· 1 1,70, tapczan ginekolo 

technika tkackiego, technika-elektryka, ltre­
ślarza, majstra montera tkackiego, majstra 
tkackiego na automaty syst. Northropp, maj­
stra przędzalniczego na obrączniaki, majstra 
na zgrzeblarki odpadkowe, majstra. na zgrze­
blarki cienkoprzędne, trzech monterów ma­
szyn przędzalnkzych, trzech to·kany, -:zte-

giczny przedwojenny 
sprzedam. Tel. 157-63. 

2343k 
SREBRO w każdei po 
stą.ci kupuje-M. Wel­
ner i S-ka Łódź. Piotr 
kowska 112, tel. 120-66 ' 

2350k 
Poszukiwanie oracy 
ELEKTRO-nawłjacs 

poszukuje pracy do­
rywczo, najchętniej 
prywatnie. Oferty pod 
„Nawijacz''. 

Płatnicy. którzy nakazów płatniczych za 
lata 1945 . 1946 i 1947 dotąd nie otrzvmali, 
zechcą we własnym interesie zqłosić się po 
odbiór tych nakazów do Wyaziału Podatko­
wego. Al. Kościuszki Nr 1, I piętro. pokój 
Nr 81. 

OGtO,\Z/fN1A f>ROfłNt 2371g 
MISTRZ elektryk po­
szukuje odpowiedniej 
posady, oferty pod 
„Motor". 2372g 

l P.karzr. 
-Łódź, dnia 25 lutego 1948 roku. 

D r. BJUJIJSKI - cho 
oby serca. ZARZĄD MIE.JSKI W ŁODZI r 

L egionów 3. 
11 - 14 

1803g 

OGŁOSZENIE 
r~TEMPSKI spec,ia-b 

I ista weneryczne. skór 
e. Zarząd Miejsld w Łodzi ogłasza przetarg n 

nieograniczony na wykonanie robót dekarsko P 
blacharskich oh0win11i:ł<'ych w ciągu okresu I 
5 mlesięcy od dnia zatwierdzenia cen przetar· O 

włosów, mocze-
lei owe. Piotrkowskfl 
14 121 lk 
r. DOBROWOl."RI 

gow:vch. , s pecialista chorńb nf'r 
Ofertv pisemne odpowiadaiące treśri kosiz w 

torysu ślepego należy składać w Wydziale K 
Odhudowy przy ul. Piotrkow.skiej Nr 64, po- 1 

kój Nr 5 do dnia 6 ma.rea 1948 roku do go- O 
dzinv 11 w kopercie należycie zamknietej z t 
napisem: „Oferta na robot~r dekarsko-hlachar P 
skie obowiązujące w ciąqu okresu 6 miesięcy 

owych I seksw1l11vch 
npernika 6 - 5. tel.: 

Ro-OO. 
r. PIWECKI wewne-

rzne (płuca. ~erce) 

iotrkowska ::!5 3 - 6 
691g 

od dn.ia zatwierdzenia cen przetargowych" D OKTOR GLAZER. 
kórne - weneryczneo 
- R Ąnnr?Pill ?.R 

Otwarcie ofert nastąpi w tym samym dniu ~ 
o qod-zinie 12. !'\ 

·szczeqółowe informacje oraz kosą:torvs śle- O 
ov z warunkami przetarou otrzymać można w fl 
Wydziale Odbudowy, Odrhiał Budnwnirtwa ~ 
przv ul. Piotrkowskiej Nr 64. nokói 34-36. 1 

r. MJ\<RH' IEW!f'Z 
• f)STA\V wenr>rvc7nP 
k6rne Piotrkow~ka 
09 - R tPl 1 :~<\-!>2 

r. Zarząd Mieiski zastrzeqa sobie prawo wy- O 
boru ofert lub unieważnienia pnetargu beiz a 

VOGEL 
chorób 

kuszeria 

~necj<ilii::-

koblecvrh 
Nar11towl-podania powodu. a 

za 4. tel : 260-92. 105k Wadium przetargowe zgodnie z przepisa- c 
mi obowiązującymi w wysokości zł 5.000 na- L 
leży złożyć w Głównej Kasie Miejskiej, Łódź s 
ul. Roosevelta Nr 15, a kwit wpłaty dołączyć b 

ECZNICA lekarzy 
peeialistów oraz ga-
i net dentvstyczny 

do oferty, P lotrkowska 3. 10-19 
elef.: 216-48. 61k Łódź, dnia 25 lutego 1948 roku. ~ 
r. PJESKOW - ner-

ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI w 
l 
7 

owe. wewnetrzne, e-
ektrowst;rzasy. 3 - 5. 
. <l'l.W"hk<l fi 121?k 

OGŁOSZENIE n r. UBO At.EKSAN-
ER. choroby uszu, 
ardła. nosa. 8 - 10, 

Zarząd Miejski w Łodzi ogłasza przetarg D 
nieoqranicznny na wykonanie robót murar- g 
skkh, obowlązufących w ciągu okresu 6 mie- 4 
sięcy od dnia zatwierdrzenria cen przetargo- R 
wych. D 

- 6 Daszyńskiego 
tpl. 10l-!'i0 l2l4k 

r. BASS ZYGMUNT 
Ofertv pisemne odpowiadające treści ko~ c 

t<nvsu ślepe!Jo należy składać w Wydziale r 
Odbudowy przy ul. Piotrkows'kiej Nr 64, po­

hot'oby knbleoce. Na-
utowtcza 6 tel. 20R-76 

1230<! 
OKTOR kój Nr 5 do dnia 8 marca 1948 roku do go- O 

dziny 11 w kopercie należy:ie -zamkniętej z s 
napisem: „Oferta na roboty murarskie oho- w 
wiązujące w ciągu okresu 6 miesięcy od dnia !5 
zatwierdzenia cen przetargowych". o 

ZAlTRMAN 
pe!"jallstf!' !lkńme 
enervM"ne. 9 - 10 
-7 N:iwrnt ~ 41k 
r. Med. SIENKO Ksa 

Otwarcie ofert nastąpi w tym samym dniu w ery, specjalista ckór 
o qodzinle 12 n o-wenervczne Kiliń-

kiego · Szczeqółoweo Informacje oraz kostztorys śle- ~ 
PY z warunkami przetargu otrrymać można w 1 
Wydziale Odhudowy, Odrlzial Budowni·twa n 
przv ul. Pi<Jtrkowskief Nr 64, pokó1 34-36. b 

132: 12 - 14 , 
Ił- 18 134k 
r. OLEDZKI r•horo-
y skórno-wenPrve1-
e 7,Promskiel?o 41-1 Zarząd Mieiskl zastrzęqa sobie prawo wy- „ 

boru ofert luh unieważnienia przetargu berz 3 - 6. 114fik 
podania powodu. Or FAU~OWSKJ spe 

Ja lista Wadium przetargowe zgodnie 'Z przepisa- c 
mi obowiązującymi w wysokości zł 5.000 na- rz 
leży złożyć w Głównej Kas-le Mle1skief. Łódź P 
ul. Roosevelta Nr · 15, a kwit wpłaty dołączyć 

nerek pęche-
,a. dróg mOC70wYCh 
iotrkowska 159. 3-5 

l407k 
do oferty, D r. ł..OZA. wenervl"Z-

e, 11k6ry, włosów Łódź, dnia 25 lutego 1948 roku. n 
s 

ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI ~ 
lenklewln11 34 pierw 
za - druga. !'rWArta ............................... 11ł6dma. tel: 1711-!HI 

~lic' 

T. TAOEtlSZ f'RE· Program radiowy na dziś g l~SKI rhornhy ~kńr 
o - weneorvl"7ne Piotr 
owc:k" 1"-7 

8.50 Pogac1anka: „Pomoanica domowa". 9.00 n 
Program na dziś. 9.05 Komunikaty. 9.15 Kon- k 
cert życzeń z Łodzi - część I. 10.15 Przerwa. O 
12.04 WiarJ~mośd południowe. 12.09 Przegląd r 
prasy stołecznej. 12.15 „Z mikrofonem po kra- r 
ju". 12.25 Koncert rozrywkowy. 12.50 Koncert S 
życzeń z Łodzi - część II. 13.00 D. c. koncer­

~ - r, '7lk 
r. f.F:Nf'ZEW~KI rhn 

oby kobiece. akusze-
ia, przyjmuje 3 -7 
ienk!ewiczi! 51 lk' 

Dr KUDREWICZ spe 
ialista tu rozrywkowego. 13.20 Przenva. 14.00 Koncert c 

solistów. 14.30 Słuchowisko dla dzieci. 14.50 s 
Pieśni. 15.10 Poqadanka ŁRR. 15.20 Wiadomo- Pi 
ki lokalne. 15.25 Felieton sportowy. 15.30 Roz­
maitości. 16.00 Dzi·ennik. 16.25 Kąci'.k szachi- n 
stów lfi.10 Pnn•r!'n 1{a rvh~rl,o, 16 AO Skrzvn· C 

weneryczne-
kórne. 8-10 3 - 7. 
'otrkowska 106 

12?41' 
r KOWALSKI l\ffE. 
,ZVSł.AW. spe!"jall!I-

ka techniczna. 16.50 „Ze świata radia". 16.55 ta skórne - wenerycz­
„Licytacja na Hi-hi-ho-ho" - słuchowisko. ne. 1 Maja 3 8 - 10 
17.35 Muzyka. 17.45 RUL „Biol-0qiczne znacze- 4 - 7 ltlk 
nie bólu" - wykład doc. r!T;i J. Kowalczvko- OORTOR RE1CRRR 
wej. 18.00 Audycja rozrvwkowa. 18.45 „Sza· ~PP<'i::ili~ta weneorVC'7-

'Jona". 19.00 Utworv <;l<r7"nrnwP 1 o ?O Koncert ne. ~kńrne. pł!"lnw!' 
krakowskiej orkiestry P. R. 20.00 Dziennik. l111bnr1eonla) Połudnl0 
20.30 Reze1 wa. 21.00 J(nnr 0 rt ""mfoniczny w11 26 druga - t11ó'1 -
22.15 Koncert sekstetu P. R. 22.dS Konceort ży- ma. ff1k 

I czeń z Łodzi - część III. 22.58. Omówienie Dr. MIRSKI ak11!17Pria 
ororrram11 lnl·;ilnP'ln n;i jntro. 2.1.00 Ostatnie C'horobv kob!Pre Żt>-
wiadornro~ci. ?110 Koncert ŻVCZPń z Łodzi - rnm"ldego 3'7, tel 
część IV. 0.59 Z;i\oń<'7Pn<p ;iudvcii i Hymn. 257-23. llk 

Or PROf'H ACKI ~pe- ffńłną 
C'iali~ta. skórne w<>ne- --------­
rvc-zne prz:vimuie ~-6 i N A.!KORZVSTNlE.l 
T r>qlnnAw 17. 1!l42~ kupisz. sprzed<1!1Z. za-
!lr IW'1.VCJU. soec-1A mienis:i: pierścionek. lnkaht 
lldl! C'hnrńh knhli>l"Vrh obrączkę. zegarek w --------­
aku~zeril przeorowa- ~klepie ll-go Ll!;t~J.Ja· ODSTĄPią lokal han 
cl7lł sie. Obecnie: Pio- cla !\ --

44k dlowy Piotrkowska w 
trknw~ka 33. Pr7.Vimu- TOREBKI tomofano- podwórzu. Oferty pod 
ie· 2 - 6 11!12k we z nadrukiem wyko „Lokal''. 2349k 
Or REVKO - POREB nuje wv~w~rn!a bibu- POSZUKUJĘ pokoju 
SKI .fan. choroby ~kór łek. Łódz Piotrko~~~a niekrępującego lub su 
no-w<"nerv<'7ne. Brzeź 49· g blokatorskiego koszta 
na 6 tel 158-19 "--7 'BR~CZES:i: .. spo:fo!.e remontu zwrócę. 0-

2345E \ szyJe soecJallsta WoJ- f t d t " • . h k" p· tr' er y po „Samo na . 
Or. RORF.<'KJ rhoro-1 ciec _ows 1. 10 · ..:ow-: 2384g 
b . ł dk k' 1 """ :>!ł . (poprzeC71''" nf1 y zo ą a. 1sze {, ) 2392k 
watrnhv _ N'<1r•1tow1-12-na_: ____ -- . } ~'~q\(,3 
cza 35 teol· 20R-Q!ł PRZYBł,ĄKAt. się 

2344k I pies czarnv z białą ---------
. - krawatką (dog). Zgło- KURSY kroju dam-

f}R ł>O~.I~!'H<A, Cho-: sić się - Próchnika skiego i modelowania. 
roby dnPc1. Nar11tow1 1 2 _ 22. 2342k Zapisy: Instytut Prze 
cza 6, tel. 208-7~"96k l ARTYSTYCZNA repe mysłowo-Rzemieślnl-. ,_, I racja ubiorów, podno- czy, Sienkiewicza 89 . 
--------- s~enie oczek. .Jadwiga 23B9g 

l"P.nłu~r.; Szolinowa, Piotrkow-

OABINET dentystvcz ska ~O. 2346k 31!UbiORJ! dOkUmenty 
nv Maksvmll!ana Pre- Z~INĄŁ PIE~ 29. 2 
glera re ·Lwowa. Spe- vnec~orem, duzy ml_e... ZGUBIONO kart11 
cjalność: Nowoczesna s~amec chart~ z wil- RKU Skierniewice 0-
protetyka zębów Gdań l kiem rudy z białą szy lejniczak Wacław Wo 
ska 2ffa 120k ją, wydłużony pysk. la-Zbroszkowa. 23601 

Odprowadzlić za wy- -
LEKARZ DENTYSTA soką nagrodą, Killń- ZGUBIONO dowód a­
Zofia Balicka Monius7 sklego 61-9 2 347k kademicki i kwłta­
kf 11 II p. tel. l!!l-15. PRZYBŁAKAŁ się te riusz Stompor Kazi-

1149k rier ostro,vłosv ze smy mierz Jaracza 34-29. 
f .ECZ. ZF.ROW praco- czą i numerkiem, do 2362S 
wnla 7.eb6w S7.tuc7,- odebran\a K\lińskie- ZGUBIONO dwie leg . 
nych, Plotrkowskl'I li go 40-124 za zwrotem tramwajowe Zw. Zaw. 

1158 kosztów. 2348k dowód służbowy, pal-

Akuszerki 
A1UTSZERKA f,AOO­
WSKA Trena PT'"lV1mu 
ie ZaC'hodnla 52. tel.: 
151-78 1054e 

BEZ WZGLĘDU na cówkę, na nazwisko 
długość gatunek wło- Stanisław Wypych l 
sów Trwałą Ondtt}ację palcówkę na nazw!.11-
Amerykańsklml płyna ko Tadeusiak Broni­
ml gwarantują „Wi- sława Nowo-Zarzew­
leńscy Fryzjerzy" za- ska 10. 2377g 
wad:r.ka 11. 2369k ZGUBIONO dowód ko 
ZGINĄ" . ły nia wydany na naz-

A Jt'P~'1'T<:~ KA WO.IT A ..... pies ma ' wisko Ciszewski Sta­
~IEWir.7. . - Ablt•1- żółty puszysty ogon, nisław wieś Osowiec. 
rlentk!I War!!?l'łw~lde1 odprowadzić za wy- gm. Pęczniew, pow. 
Kliniki Profe!!ora Grl'I nagrodzeniem, Piotr- 2379 

kowska 8 m. 13a. Turek. I 
mad7!{f P<!O Ot'ZYJmn1<> 2376k ZGUBIONO dowód o-
Pomorska 43. 18g PRzyBŁĄKAŁ się I sobisty tymczasowy, 

pies dużv mieszaniec legit. rowerową, Zw. 
'fnnnn - t"r?l!sł~7 wilk, Od~brać Lima- Z~w. Józef Szemato-

nowsklego 22 m. 25 . w1cz, Łowicz, Długa 
POPULARNY Skład I 2386e; 43 2380g 
Mebli S. Gabała - ZGINĘŁA suka, dober ZGUBIONO kslążecz­
Pawełczvk. łJódź. ul. man. od ~zczeniąt. Od kę Ubezpieczenio~ą, 
Dr Próchnika 1 (Za-, prowadzić za sowitvm Nawrocki Józef, Więc 
wadzka) tel.: 175-75. wynagrodzeniem, Gra 

1 
kowskiego 39. 2382g 

Poleca naitaniej: sy- bowa 12 (sklep spe- ZGUBIONO dowód re 
pialnie, stołowe, gabi- żywczy), 2387g I patriacyjny, leglt. 
nety, kuchnie, tapcza- HURTOWNIA Włó- tramwajową niebles­
ny, stoły_. krzesła, fo- kienniczo-Galanteryj-1 ką, Bykowska Romu­
tele t łózka. Wykona- na „MIR" - Stani- alda. Rzgowska 14. 
nie solidne I punktu- sław Trawiński, 'Łód~, 2383g 
alne. ~20lk Piotrkowska 49, tel.: SKRADZIONO 3 nal­
RADIOAPA~ATV, fo- 102-0.3 poleca to~'lry cówld akt śmlerd. 
toaparąty, kmoanara!:v w~lmane ?awełn·a.ne, męża,' 1 kartę sp6ł­
telefony .. motorki kaz- dz1e~iarsk:e._ rózne dzielczą odzieżową Ja 
d~ radiową lampę, tkanmy ob1c1owe z d? sińska Janina. 2285g 
rózne przyrządy 1 na- stawy przemysłu pan I -
r1ecl:>:la kupuie-spr1e- stwowego i prywatne- ~GUBIC!NO kartę re­
daję zamieniam ~o, oraz drobna e;alan JeS~racyJn~ RKU -
0-i„;,~1,„ 17 K~;„.;.„iak terię. Ceny ściśle kal- Slnermewice, kartę 
t.OŻKA polowe wiel kulowane. Wysyłamy rozpoznawczą, asygna 
ki wybór poleca oraz za pobraniem poczto- tę na 39 mtr. drzewa, 
wszelkie roboty taoi- wym, Cenników nie Samiec Franciszek, 
cerskie ~konuje za- wysyłamy. 2251Sk wieś Budziszewice, 

ł "" T · k' to· ' • • pow. Rawa-Mazowiec 
k ~l'J aplC•'TS • 'lW- 7~Qfl:łf0W3Q,@ Qfar.v. ka. 2388g 
nik Łódź, Stary Rvnek 
9 21 71k POTRZEBNA porr:oc SF:RADZIONO d 0:iw6d 
MEBLE: szafy trzy- domowa zaraz. Kiliń- akademicki, atyc;raty 
drzwiowe, łóżka. sto- ~ldPan l R - 9. 2300k żywnościowe, mundu­
ły, krzesła, toalety po 

1 
POTRZEBNA pomoc rowe, finansowe, za-

leca stolarnia: ul Na- domowa, Zachodnia świadczenia: prokura-
piórkowskiego 5. 39 m. 5. 238lg tury, zbrojmistrza, kar 

1936g POTRZEBNY czelad- ta obiegowa na naz­
""K"'U"'P"'l"'Ę,,,__p..,..la_c_w--ok:--ol:-:i-cy nik do krawca, Piotr- wisko podporucznik 
Nqrutowicza i Zagaj- kowska 28 m. 50. Nowakowski Zdzis­
nikowej, tel.: 214-14. 2391g ław. 2394g 

232'5<! GOSPOSIA samodziel 
SPRZEDAM maszynę na z dobrym gotowa-
dziewiarską 12x50 i • niem potrzebna od za OGŁASZA.JCIE Sq 
maszynę do szycia. , raz do dużego domu. 
Szara 18 m. 19 (przy Wiadomość, Nowo­
Rn!owskiei) obejrrf'Ć miejska 2 (kwiaciar-

W „EXPRESSIE 

od 18-20-ej. 2373 nia). 2393g ILUSTROWANVl\I" 
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